
 

Pożegnanie 6-latków to czas niezwykły i niezapomniany, zarówno dla dzieci, rodziców, 
jak i nauczycielek. Kończy się bowiem 4-letni okres przyjaźni, wspólnych zabaw 

i spotkań, wspólnej pracy. 
Dzieci z zagubionych i nieśmiałych maluszków stają się samodzielnymi, odważnymi 

ciekawymi świata starszakami. 
W Samorządowym Przedszkolu nr 11 im. Misia Uszatka 17 czerwca 2014 r. odbyło się 

uroczyste pożegnanie sześciolatków. Na widowni zasiedli wzruszeni rodzice, 
rodzeństwo, zaproszeni goście. Przedszkolaki śpiewały, tańczyły, recytowały, odgrywały 

zabawne scenki ku uciesze swoich pań, dumnych, że nauka nie poszła w las. Po 
występach były kwiaty i podziękowania – rodzicom za współpracę z placówką, 

wychowawczyniom za cierpliwość, dobro, serce, troskę. Dziękowano też pani dyrektor 
Jolancie Peci, która każdego dnia była z przedszkolakami i jak wspominała nasza 

wychowanka Martynka: „Od początku była z nami i z naszymi rodzicami, rozbudowę 
przedszkola rozpoczęła i ciągle w stosie papierów tonęła. Sprawdzała naszą wiedzę i 

umiejętności chodząc na zajęcia i zapisując różności”. Martynce wtórowała Ewa składając 
podziękowania na ręce pani wicedyrektor Małgorzaty Romanowskiej: „Dzielnie pomaga 
jej w tym pani wicedyrektor Małgosia. Wie co się w przedszkolu dzieje nie od dzisiaj. Co na 
obiad dzieci dziś w przedszkolu jedzą, sprawdza czy panie o nowych przepisach już wiedzą. 

To taki szeryf, ukryty w spódnicy, wszystko ma pod kontrolą i nic ją nie zaskoczy”. 
Przedszkolaki pamiętały o pani intendentce i paniach kucharkach. Kasia słowami: 

„Dziękujemy za zdrowe i pyszne posiłki, bo z niejednego Tadka - Niejadka zrobiły  
prawdziwego niedźwiadka” wyraziła wdzięczność w imieniu całej grupy. Patrycja 

podziękowała Paniom woźnym, za to, że już od rana uśmiechem nas witały. Przemek 
podziękował także panu Ryśkowi, tzw. złotej rączce: „To on o nasze bezpieczeństwo dbał, 

wystające gwoździe przybijał”. 
Rodzice również pamiętali o wychowawczyniach. Mama Kubusia napisała specjalnie na 
tę okazję piękny wiersz podsumowujący 4 lata pobytu dzieci w przedszkolu. Zaczynał 
się tak: „My przedszkolaki z dumnej zerówki, dwadzieścia cztery urwisów główki. Dzisiaj 

przedszkole nasze żegnamy, choć miejsce to sercem całym kochamy”. 

 
 

 
Artuś odtwarzający postać Pana Ryśka 



 

 

 
 

 

 

 

 

 

 

 
 

Wiktoria jako Pani Wicedyrektor 

 
 
 
 
 
 
 
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 



 
 
 

 

 

 

 

 

 

 

To już jest koniec… 

 

 

Od września absolwenci "Misia Uszatka” rozpoczną naukę w pierwszej klasie szkoły 
podstawowej. 

Wychowawczynie: Lucyna Kopek, Anna Gimza, Anna Rajtar, Barbara Kantorowicz oraz  
dyrektor Jolanta Pecia, wicedyrektor Małgorzata Romanowska oraz cała kadra 

przedszkola życzyła dzieciom powodzenia na nowej drodze i samych sukcesów w 
szkole. 

Każdy przedszkolak otrzymał także dyplom i upominek. 
 

 

Tekst i zdjęcia: Lucyna Kopek 

 


